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W  l A D O M O Ś C T  K r A J O W E .

S a n k t-P e tersb u rg , dn ia  ig  czerw ca.
(z  R usk iego  I n w a l id a . )

W i a d o m o ś ć  o d  K o r p u s u  o b l e g a j ą c e g o  B r a i ł o w .

— D n ia  5 czerw ca. —
Roboty około oblężenia tey twierdzy posu­

wane b y ły  daley z pomyślnością. D. 3 t. m. o 
8 0,izinie gtey zrana,  rozkazano było uskutecznić 
przygotowane wysadzenie t rzech min,  dla, z robie­
nia wyłomu w at takowanym froncie,  w t^in cza- 
8i e , k iedy woyska nasze,  rozdzielone na cztery 
«szelony,  musiały postępować kolumnami dla 
przypuszczenia szturmu do twierdzy.  jNla czas na­
znaczony wszystkie rozrządzenia do szturmu b y ­
ły zrobione; ale prawa mina zapalona została dwie- 
nja minutami  przed czasem naznaczonym: niespo­
dziane jey wysadzenie zasypało ziemią oficera* 
przeznaczonego do zapalenia miny środkowey,  i b y ­
ło p r z y c z y n ą , ze ta ostatnia została nieczynną.

W n e t  potym brygady przodowe, pod dowó­
dztwem Jenera ła  Majora L u d in g h a u sen a - TVolfa 
? Następująca po niey druga brygada Jene ra ła  Ma- 
l° fa T im ro ta , przeszły drogami kommunikacyyne- 
1111 2 giey i 3ciey paralel l i ,  bez s t r a ty  żadnego 
człowieka.  Ochotnicy  z kolumny lewey przodo- 
^ e y  potrafili  już wpaśdź na obwał kontraskarpu,  
l rzucali się juz do wyłomu drugiego bas tyon u;  
®*e dla trudności  przys tępu wszystkie nasze usi- 
! ' v*rl*8 były  daremnemi.  Ani natarczywość uderze­

nia kolumn, ani obecność wszystkich J ene ra łów ,  
zarówno z żołnierzami  narażających się na niebez­
pieczeństwo , nie mogły pokonać zawady, k tó rą  
e u w i ł a  niedostępność wyłomu.

Nieprzewidziana okoliczność, dla k tórey środ­
kowa mina zesłała bez oczekiwanego działania , 
Zmusiła naczelników rozkazać ,  teyźe chwil i  za­
niechać przedsięwzięcia* którego przywiedzeni® 
do skutku mogłoby bydź połączone z nadzwyczay- 

stratą mężnych Żołnierzy, pałających żądzą, sta- 
v*'ć wzorowe swe męztwo przeciw zrozpaczone­
mu oporowi  nieprzyiaciela,  k tóry,  cały swóy ogień 
' vywarłszy n» nasze kolumny w sześciu bezskutecz­
nych wycieczkach,  usiłował wpaśdź wpośród co- 
f l ąc ych  się w porządku batalionów i przedrzeć 

8l£ do t rzcciey paralel l i ;  ale za każdym razem 
, 'vielką st ratą odpar ty  przez waleczny nasz półk 

Pteszy kazański, ożywiony męztwem dowodzące- 
&° Jenera ł -majora B o/eszki.

Oddając zupełną sprawiedl iwość męztwu 
"  ?y«k naszych, k tó re  zjednały sobie w rozpra-  
j '* e dnia lego uową s ław ę ,  z źaiem przydać na- 
e y* iż z przyczyny blizkiey odległości, w jskiey 
' acnodziły działania,  strata riasza była znakomita:  
<!nerał-tr.ajorow ie L u d in g h a u s e n -W o lf j i  T im ro t, 

P°  odniesieniu ciężkich r a n , następującego dnia 
zycie ukończyli;  Jene ra ł -majo r  S tiep a n o w , oraz 1 6  
Sztabs i y5  obęroficerów,  którzy,  będąc zawsze na 
Czele , dla naywalecznieyszych byl i  przykładem 
^'ęzlwa,  znaydują się w liczbie ranionych.
, . St rata niższych rang rozciąga się do 64o lu- 
Zl w zabitycli i i34o ranionych,  z k tó ry ch  więk-  

Sza już część powróci ła  do szeregów.
Następnego dnia 4go t. m. mina, k tóra  nie 

^logła działać dnia wczorayszego, została wysa­

dzona. Tuż potem T u rc y  przysłali  par lamenta-  
rzów do J e g o  W y s o k o ś c i  W i e l k i e g o  XiAŹęciA M i ­
c h a ł a  P a w ł o w i c z a ,  prosząc o rozeym dziesięcio­
dniowy,  z warunkiem,  iż, jeżeli po wyyściu tega 
terminu,  nie otrzymają posilkow, oddadzą tw ie r ­
dzę, na co J e g o  Y Y y s o k o ś ć  nie raczył  zgodzić się, 
i dał  im czasu tylko 24 godzin.

"Wiadomości dnia  7  czerwca.
W  tey chwil i  adjutant J e g o  W y s o k o ś c i  P ó ł -  

kownik B ibikow , przywiózł  doniesienie, źe B r a -  
iłow , po wyyściu  24 godzin, jako terminu danego 
dla za łogi , poddał się przez kapi tulacyą , k t ó rey  
szczegóły zostaną udzielone po zupełnem objęcia 
twierdzy przez woyska nasze.

W  teyźe chwil i  ot rzymano wiadomości i o 
poddaniu się twierdzy  M a c z in a , W którey wzięto 
4 chorągwie i 8 7  dział.

Z  obozu p o d  w ałem  T ra ja n a  * dnia  8  czerw ca  
1 8 2 8  roku.

C e s a r z  J e g o m o ś ć  z  Główną Swoją K w a te ry  
d. 5 czerwca opuścił  oboz pod Babadagiem, i u -  
dał  się tuż ».* Korpusem Jenerała R udziew icza  przea 
B e jd a u d  i T a ch a u ł ku starożytnemu wałowi  T r a ­
jana. U  posady tego wału  znayduje się teraz Głó ­
wna K w a te ra  J e g o  C e s a r s k i e y  M o ś c i . W o y s k a  
Jenera ła  R udziew icza  zajęły tam pozycyą,  do te­
go czasu, kiedy będzie można zgodzić działania ich. 
z obrotami korpusów,  zaymujących Xięz tw ą (Moł­
dawii  i  Wołoszczyzny),  i oddziałów, pos tępujących 
p ra w ym  brzegiem D unaju .

W  marszu z B a b a d a g u  do wału Trajana  n i a  
spotykaliśmy nieprzyjaciela , ale znaleźliśmy go 
ty lko pod sametni murami  K iustendzi. Miasto to 
obwarowane jest z wielką starannością.  P rzedn ia  
straż pod wodzą Jenerała P o r u c z n ik a R id ig era , zb l i ­
żyła się do niego d. 4 t. m.; d. 5 i 6  miała ona ki lka 
utarczek z Turkami ,  którzy rozsypawszy s trze lców 
po g ó r a c h , otaczających Kiusłend&i, starali  się, 
pod zasłoną tey twierdzy,  odeprzeć nasze poczty.

Usiłowania ich były  daremne.  D. yga Je n e ­
ra ł  R udziew icz , wystawi ł  bez oporu pierwsze ba -  
terye  przeciwko twierdzy.  Tegoż dnia C e s a r z  
J e g o m o ś ć  osobiście raczył je obeyrzeć.

Za powrotem z K iu ste n d z i , C e s a r z . J e g o m o ś ć  
otrzymał  smutne wiadomości zpod B ra iło w a .

Roboty około oblężenia szły pomyślnie: t rz e ­
ba było zrobić wyłom.  Dla tego t rzy miny pod­
sadzone by ły  poi fwa ły  B ra iło w a . L ew a  i p r a w a  
miały  we dwóch  mieyscach obalić eskarp.  Środ­
kowa mina, przeznaczona była  do zasypania r o w a  
wysadzoną przez nią ziemią, i dla u ła twienia p rz y ­
stępu do wyłomow.  Urządzono było, wszystkie te 
miny zapalić razem, d. 3 czerwca o godzinie 9  z ra­
na , po wypuszczeniu ostatniey ze 3ch rakiet ,  
k tóre  miały wylecieć  jedna po drugiey.  Po do- 
konanem wysadzeniu min,  woyska nasze miały po ­
sunąć s i ęk u  wyłomom i szturm przypuścić.  T y m  
końcem rozdzielone one były  na dwie kulumny' ,  
każda ze dwóch eszelonow dla wzajemnego posi łko­
wania- Po zajęciu dwóch wyłomów , jeden z tych  
eszelonow powinien by ł  zająć wa ły  * dwa wpaśdź 
do środka twierdzy , a zwar ty  służyć imza r e ­
zerwę.

D. 3go,  o ggdi ime  naznaczoney, wszyat-



ki e  przygotowania do attsku były  ukończone;  
alp prawa mina z 'Stała zapalona po w ypuszcze­
niu d r u g i e y  r a k i e t y , dwiema minutami przed 
czasem naznaczonym. W czesne  to jey wysadze­
nie  zasypało of icera,  który powinien był  zapa­
lać ś redn ią , a tak ta została nieczynną. L e w a  
była wysadzona po trzeciey rakiecie,  ale. w chm u­
rach. piasku i dymu,  które się ze wszech stron 
wzniosły,  nie można było widzieć,  iź do żadne­
go w yłoui u  nie było dogodnego przystępu. Ty m  
czasem kolumny nasze poszły do szturmu, p r o ­
wadzone przez wszystkich Jenerałów i Of icerów,  
z o c h o tn ik a m i , którzy wysko czy l i ,  chcąc pigr-  
wsi  weyśdź na wały  twierdzy.  Ochotnicy prawcy  
kolumny,  w  l iczbie 120 ludzi, rzucili  się do fos- 
sy,  i po pochyłości  eskarpu weszli  na wał  przez 
strzelnice; ale i)ie będąc posi łkowani,  wszyscy  
polegli ,  prócz jednego podoficera, który rzucił  się 
do D u n a ju  Na lewem skrzydle takież zaszły prze­
szkody. Próżno woyska nasze us i łowały z w y c ię ­
żyć  trudności niepokonane.  Próżno ożywiane 0-  
becnością J e g o  G e s a r s k i e y  W t s o k o ś c i  W i e l k i e g o  
X i a z e c i a " M i c h a ł a  P a w ł o w i c z a  , kierującego ich  
poruszeniami , widziały przykład bohaterstwa  
w  Jenerałach i Oficerach, którzy pierw si szli na 0- 
gieri nieprzyjacielski.  W k r ó t c e  postrzeżono, 2e 
szturm nie może póyśdź pomyślnie; i postanowio­
no cofnąć się. Pieszy pótk kazański zajmował  
przedni front naszych robót,  a kolumny,  które się 
do fossy spuści ły,  cofały się przykopami kommii-
n ikacyyn emi  do 3ciey paralell i  i do pierwszych  
s w y c h  pozycyy.To powszechnie uskutecznione by­
ło  w naywiększym porządku, ale nie bez znaczney 
s t r a t y : gdyż Turcy ,  na mieyscu podbitych dział,  
na swych bateryach postawiwszy lekkie,  mocny i 
celny  sypali  ogień. Wzmocni l i  jeszcze ogień, o- 
baczywszy ,  ie  woyska nasze cofają s ię ,T pragnąc  
skorzystać z tego pierwszego powodzenia,  dla zni­
szczenia naszych robót,  zrobili sześć, jednę po dru-  
giey  wycieczek,  przeciwko kazańskiemu półkowi,  
który odparł je z zadziwiającą walecznością i r.s 
mieyscu wielką liczbę nieprzyjaciela położył.  O 
p ó ł  do I2tey woyska nasze zajęły pozycye,  w któ­
rych znajd owały  się przed rozpoczęciem szturmu, i 
nieprzyjaciel,  pomimo wszystkich swoich  attaków 
nie mógł  zaiąć tub zniwec/y  ć źadneyz naszych robót.

Następnego dnia 4 g o , ostatnia mina została 
wysadzona na rozkaz W i e l k i e g o  XięciA M i c h a ł a  
P a w ł o w i c z a ,  a dnia 5g>. stawili  się Tureccy par­
lamentarze u J e g o  W y s o k o ś c i ,  prosząc o rnzeym 
na 10 dni , z warunkiem,  iź, jeżeli po upłynie-  
ńiu lego terminu me otrzymają pomocy, tedy od­
dadzą twierdzę.  J e g o  W y s . k o ś ć  dał im czasu 
ty lko  godzin; naco się też zgodzili.

Z nay większą niecierpl iwośc ią oczekujemy  
wiadomości  o tern, co zaszło po wyyśc iu  tego
terminu.  m

W  bitwie  d. 3 czerwca nasi Jenerałowie ,  
Oficerowie  i ż łnierze,  ubiegali  się nawzajem w  
okazaniu waleczności: ale i strata nasza była do­
t k l i w ą .  Utracili  życie d way Jenerałów ie; Dowódz-  
ca i8>ey dywizyi  pieszey Jenerał -major , Baron 
Ł u d in g h a u s e n -I P o l f f  i Jener-ił-major T n n ro t .  
M ni ey  więcey ciężko ranieni: trzey dowódzcy pół­
ko w , i6slu sztaba- i 75 ober-oficerów.  Z niż­
szych rang legło na placu 64o ludzi, rannych i 34o, 
l  których większa część pow róciła już do szeregów.

T ur cy  bronili się z walecznością,  gódną nay-  
większych  p o c h w a ł ; strata ich  w zabitych pod­
czas czynionych wycieczek,  była nader znakomitą.

W  teyże chwi l i  Adjutant J e g o  C k s a r s k i e y  
W y s o k o ś c i  W i e l k i e g o  Xią>ijciA M i c h a ł a , Półko-  
w n i k  Bibików,  p r z y w i ó z ł  N a y j a s n i e y s z e m u  G e s a - 
fczowi JeGom ści klucze B r a i ło w a ,  który się pod­
dał  po wyyśc iu danego mu przez J e g o  W y s o k o ś ć  
terminu.  W  tymże czasie otrzymano wiadomości  
o poddaniu się twierdzy  M a c z in a .  Szczegóły tych  
wypadk ów  będą w rychłym czasie ogłoszone,  
( ł Y ia d o m o ść  o poddan iu  się M a c z in a , w  g a z e ­
c ie  J o u r n a l  de  St. P e tc r sb o u rg  d a to w a n a  j e s t  
d. 7  c zerw ca ,  z obozu Cesarsk iego  p o d  JLarota-  
j ą  n a d  r ze k ą  E a r  a s  su.)

S a n k t -P e te r s b u r g  dn ia  18 c ze rw c a .
( Jo u r na l  de !St. P e t e r s b o u r g . )

K u p c y  Tyl l t s cy  podali do NayjaŚkietszegO  
C e s a r z a  J e g o m o ś c i , w  czasie J e g o  przejazdu przez 
Elizabetgrad,  suplikę,  w Której upraszali o pozwo­
lenie ,  z przyczyny woyny  z ’Tui cyą, transporto­
wania lądem z Odessy do Tyf l i su  towarów zagra­
nicznych,  które oni otrzymu|ą tranzyto. Gdy Jego 
Cesarska Mość raczył  poruczyć do roztrząśmenia  
tę prośbę P. Ministrowi  skarbu, aby jey zad< syć  
uczynił ,  nie czekając na nowe rozkazy J. C. M. w  
razie, gdyby nic w tern przeciwnego nie znalazł; 
Rządzący Senat przeto ogłosi ł  , pr/.ez Ukaz pod 
d. 12 b. m. prawidła w  tym celu przepisane prze* 
Ministra Skarbu, na skutek tego Naywyźszego  roz­
kazu.

—  Radca honorowy G e r r a z z i , wice-konsul  
w Liwornie,  został mianowany konsulem w A u -  
koriie, a Radca Stanu Iw a n o w ,  jeneralny konsul w  
Filadelf i i ,  otrzymał uwolnienie od tego obowiązku,  
na własną prośbę. Również  i wice  konsul Sche-  
p e le r  yv Bremie ,  otrzymał  uwolnienie od s łużby.

— D. 22 maja, N ayjaśnieyszy Cesarz J ego­
mość raczył  wydać dp Rządzącego Senatu, nastę­
pny Ukaz datowany z Belgradu:

Stosownie do rozporządzenia z d. 25 maja 
1 8 1 6 ' r. względem środków zabezpieczenia od po­
wietrza morowego brzegów Rossyyskich nad m o ­
rzem Raltyckiem i Białem, tudzież ukazu z d. 24 
lutego 1 8 2 3 , okręty przychodzące z morza P ó łn o­
cnego do portów Rossyyskich,obowiązane są opatry­
wać  się, w przeprawie przez Sund, w paspi.rta 
kwarantannowe.  Ponieważ  środek ten, pożyteczny  
i  potrzebny do zachowania względem okrętów,  
przybywających z mieysc podeyrzanych lub dot­
kniętych zarazą, wiele  ma niedogodności,  wz gl ę ­
dem okrętów,  które przychodzą z portów, niepo-  
dlegających żadney wątpl iwośc i;  pragnąo więc  
ternu zaradzić, ażeby nie obarczać żeglugi próżne-  
mi formami,  a ułatwić przez to stosunki handlo­
we,  R o z k a z u j e m y :  1) Wszystkie  okręty przy­
bywające z mieysc zupełnie zdrowych,  do puriow 
Rossyyskich nad Bałtykiem,  uwalniaią s ę od skła­
dania pasportu kwarantannowego, złożeniem kwie -  
tacyi  *a opłatę cła na Sundzie,  wydaney im przPZ 
komorę duńską, a która będzie uważana z« 
dostat eczną do przyjęcia ich  w naszych portach  
nad Bał tykiem,  bez żadnego innego świadectwa  
od konsulów Rossyyskich.  2) Będą szczególniey  
uważane za mieysca zupełnie zdrowe, porty Euro-  
peyskie,  w Danii ,  Szw ecyi ,  Norwegii ,  po miastach 
anzeatyckich,  Hnllandyi ,  Angl i i  (wyjąwszy G i ­
braltar i Maltę)  jakoteż Francyi .  ponad cieśniną  
M a n c h e  i Oceanem Atlantyckim.  3) Pasporla kw a­
rantannowe będą wymagane od okrętów,  przyby­
wających z innych portów, które tu nie są w y ­
szczególnione. 4) Uwiadomienia,  ogłaszane prze* 
administracją Krób-wskich kwarantan Duńskich  
w Kopenhadze,  służyć będą za skazów kę, jakie 
porty mają hydź uważane za podeyrzane lub dot­
knięte zarazą, i podłcig tego, okręty będą obo wią ­
zane odbywać kwarantanny oczyszczające lub ob-  
serwacyyne ,  stosownie do postanowionych pra­
wideł .

  P o m n ik ,  mający liydź wzniesionym dla
Ł om on osow a , a który " krotce zostanie odlany przez 
P. Jakirnowa, podług modelu P. M a r to s ,  wysta-  
wia Łomonosowa stojącego, wielkośc i  naturalnej’, 
oczy jego, wyrażające erituzyazm poetycki,  który  
go przenika, zwrócone są ku niebu; w ręku trzy­
ma lirę. Półsferze u nóg jego ma napis: Chołmo-  
g o r y  (mieyace jego urodzenia), a gienijusz podaje 
mu lirę.  Sam. pomnik będzie miał wysokości  3 
arsz. oprócz podnoża z granitu. Summa 4 ",0 0 0  r. 
na to potrzebna, jest już zebrana; model posągu 
widzieć można w pracowni P. M a rto s .

N 1 f. ni c y»
F r a n k f o r t  dnia 16 c ze rw c a .

J .  C .  W .  W i e l k a  X i ę ż n a  J e y m o ś ć  H e l e n a  
przybyła  tu wczora z J. C. W .  W i e l k ą  X 'ę ż n i -  
czkąMAUYą M i c h a ł o w  n ą , Swoją dostoyną córką',  
i  wysiadła do hotelu Angie lskiego.  (J- d. S. P . )



O d b rzeg ó w  M e n u  d n ia  u  c ze rw ca .
P r a c u j ą  te raz  czynnie  około wsp ani a ł e j - ł a ­

zienki  w L a n g en sch w a lb a ch ', i 5o robotników'  co­
dziennie tłu tego jest uży ty ch ,  a liczba ich  w k r ó t -  
®e będzie powiększoną.  W  obrębie  b u d o w y  od­
kry to  nowe żrodłoi  k tóre  zwróc i ło  n a s i ę  uwagę ,  
przez Wyraźną  różnicę smaku swej '  wody od i n n y c h  
ł r °de ł  m in e ra ln y c h  w L a n g e  nschwalbaclc, nie za­
c i e r *  oua w sobie cząs tek  żelaznych ale raczey  
*bliza s ię  do wody Se lcersk iey .  (J. d. S -P .)

H a m b u r g  dn ia  23 c ze rw ca .
Dowiad u jemy  się z B e r l in a ,  iż p r z y b y ł y  tam 

Sin iec  ze S ta m b u łu , mia ł  p r zywieźć  wiadomość 
® wyjeździe Suł t ana  do obozu pod A d ry a n o p o *  
W  (G a z. T T  a r .)

A  U S T R T  A ,
IV ie d e n  d n ia  16 c ze rw ca .

Rozchod zi  się tu pogłoska,  iż A b b a s -M ir z a ,  
®'?gtue w- n ieprzy jac ie l sk im Względem T u r c y i  za­
miarze k u  B ig d a d o w i ,  i że Por ta  O t to ma ńsk a  jest  
*ląd w w ie lk im  k łopocie .  (G . fF .) .

^ tó r y  świeżo ogłosi ł  pismo o mące  z ka r tof l i ,  j ako 
ez w s/ .ystkich przy jaciół ludzkośc i ,  aby  nie w sp o ­

minal i  o ś r o d k a c h  wyżywien ia  się ta m o  w Arg l i i :  
*0 f a b r y k a n c i  bardz iey  jeszcze zniżyl iby cenę 
pracy  i p r z y w ie d l i b y  do g łodu  więcey  ludnośc i ,  niż 
l eraz.

— Gaze ta  G lasgow  C hron ic ie  donosi,  że jeden 
hoń uc iągną ł ,  d rogą  zelazną pomiędzy M o nk la nd em  
a K i r k i n t a l l o c h , ł a d u n e k  5o b eczk o w y  w 101 m i n u ­
tach,  vv przes t r zen i  6 do 8 mil.
, — W  arsena le W o o l  w ich sk im  popełn io no
*^adtie£,  k t ó r e y  może nie było jeszcze p rzyk ła du ,  

która śmiałością przechodzi  wszelkie pojęcie;  w 
łlocy skradz iono  a rm a tę  bronz ow ą z tego a rsenału,  
* do t ąd  nie można był o  o d k r y ć  złodziejów.

—  D n ia  16  _

(e G aza  t y  W arsza  w sk iey).
^Vczora  odebrano  tu listy ur zędo we  od Pana  

JJdarns , L o r d a  nacz*ln«go Koni ruissarza wysp  
J o n  k i ch  i A d m ir a ł a  C o d rin g to n a . Pan  M a rq u e sa , 
k t ó r y  d. 8 b. m .  w y p ł y n ą ł  z niemi  z A n k o n y , 
p r z y w i ó z ł  t akże listy do Pa n a  S tr a t fo r d  C a n u in -  
g a . W k r ó t c e  polem Kiążę  P olignac, Pose ł  F r a n ­
cuzki,  miał  d ługą naradę z H r a b i ą  A b e r d e e n .  T e ­
goż dnia o godzinie t rzeciey po p o łu dn iu  o d p r a w i -  

się w w ydziale s p raw  zagra n i czn yc h  t a j n a  r a ­
da, i t r w a ł a  do k w a d r a n s a  na 6stą.

M a r g r a b i a  P a lin e lla  opuśc i ł  d. i 3 b,  m. tu -  
j?y**ą stol icę,  i z orszakiem swoim w y je cha ł  do 
^ a lm o u ik  zkąd na s ta tku  p a r o w y m  popłynie  do 
* ° H u g a l i i .  Zdaje się, iż za p rzyb yc ie m  do F a l-  
^ o u th  odbierze wiadomośc i  z Po r tuga l i i ,  k tór e  
8, "nią go do  udania  się na ty ch  miast ,  albo ó o L izb o n y , 

do O porto . W s p o m n i a n y  M a r g r a b i a  o l rzy-  
b ' sł (jak s łychać)  od rządu  Angiel sk iego ważuc  li- 
®ly do Inf an t a  D o n  M ig u e la .

, Niedawno rozeszła się w tu teyszey s tol icy po- 
£ 0ska, że I n f a n t  D on M tg u e l  w yj echa ł  z L izb o n y  
1 p r zy b y ł  do Badajos-, podroż tę p r zypi sywano  za­
mysłowi  jego wezwania  pomocy Hisz pani i ,  lecz na- 

*'*ja ta może bydź  płonną;  ai bo wie m Pose ł  H is z -  
P a.n<ki w  L izb o n ie  połączy ł się z in n y m i  lameczuy-  
1X11 ^o s ł am i  zagranicznymi.

— D n ia  ig  —
L o r d  F ra n c is  L ev isa n  G ow er  został  mi an ow*.

? y  nacze lnym S e k re t a r z em  I r l a n d y i  w mieysce 
ana f VH U am a L a m b ,  ztąd unoszą ,  i i  Xią żę  b r  el~ 

lr‘gtori sprzy ja  I r la n d c z y k o m ,  i s łyc hać  że poda 
vyniosek względem w sp a rc ia  ubogich ta m eczn ych
Mieszkańców

A n g l i a .
L o n d y n  d n ia  i 4  c ze rw c a :

( J o u rn a l  de St. F e te r s b o u rg ) .
—  Bezzi in ienny  z jE x e te r  zakl ina V . S in c la ir ,

O d e b r a n e  t u  l is ty z P a r y ż a  donoszą, j j  
D rabi *  da  JPonte p r os i ł  o p r y w a t n e  roi  mów lenie 

z F r a n c u z k i m  M i n i s t r e m  sp r a w  zagran icznych ,  
c *ego mu  jednak  w y reźu ie  odmówiono.  M n i e m a ­

ją. II podobn ie!  postąp i  D w ó r  Hiszpańsk i  2 M a r ­
g ra b i ą  F ig u e ir a  Posłem In fan ta  D o n  M ig u e la .

S ły c h a ć  o w ys ta w ie ni u  te le grafów od P o r t s -  
m o u th  do T a m iz y ,  Dodają,  iż podano  także  p lan  
aby  k o m m u n i k a c y ą  n a w e t  w nocy za p o m o c ą  la ta r ­
n i  u t r z y m y w a ć  można.

—  D n ia  18 —
O d e b r a n e  tu listy z G ib ra lta ru  p o d  d. 27 m a ­

ja donoszą, iż A lg ie rczy ko wi e  nie lękają  się u d e r z e ­
n ia  F ra n c u z ó w .  W  okol icach  A lg ie r u  obozuje 
przesz ło  100,000 woyska,  a t ama p o r to w a  jest  mo-  
cn i ey  oszańcow ana, niż b y ł a  w czasie b o m b a r d o w a ­
n ia  f lo t t y  angie lskiey .

N  o r w k g i a .
C h r y s ty a n ia  d n ia  2 c ze rw c a ,

( J o u r n a l  de  S t .  F e t e r s b o u r g ) .
R a d c a  Stanu,  l ia lb e , wzno wi ł  p ro p o z y c y ą ,p # -  

d aw an ą  S t or ty n g o w i  w r .  1817, ażeby N o rw e g ia  
sk ł ada ła  corocznie 4 o,000 tal.  (w p a p i e r a c h  b a n k o ­
w y c h )  zamiast  25,ooo, na w y d a t k i  d y pl om a ty cz ­
ne obu  K r ó l e s t w ,  k tó re  dochodzą  do i6o»ooo tal.  wr 
monec ie  brzęczącey.  Próc z  tego  jeszcze propono­
wano,  aby  podatek  Norweg i i  do kassy,  p rzezuaczo-  
ney  na koszta ko nw ojow e (dla zabezpieczenia że­
glugi  na morzu  ś ródziemnem i  t .  d.) pow ię k sz o n y  
został  od 25,ooo do 35.ooo tal.

F  R A N C Y A.
P a r y  i  d n ia  t g  c zerw ca .

(* G a z e ty  W a r» * aw » k iey ) - 
I n f a n t k a  Po r tu ga ls ka  M a r y a  A n n a  2 Mac* 

g r a b ią  L o u le ,  małżonkiem swoim,  odwiedz i ła  K a ­
w a le r a  de  B a rb o sa , i p o c h w a l i ła  no tę ,  k tó r ą  po­
da ł  rządowi  f ra ncuzkiemu.  Syno wiec  H rab ie g o  d a  
P o n te r  k tó ry  tu  p r z y b y ł  z L iz b o n y  ze s t ry jem sw o­
im,  i jest p rzeznaczony na Posła p r z y  dworze  h i ­
szpańskim,  w yj echa ł  dnia i i  b. tn. do M a d r y tu .  
R ząd  nasz nie uznał  jeszcze H r a b i e g o  d a  P o n tę  
za Pos ła  Por tuga lsk iego .  H r a b i a  ten kazał  u m i e ­
ścić w jednym z tu teyszych  dz ienników nas tępując*  
o.śvviadczenie;„Gazety angiel skie  doniosły,  iż H r a b i *  
d a  P o n te  , Po-e ł  Po r tu g a ls k i  p rzy  rządzie K r ó l *  
J m c i  Chrześci jańskiego,  wiezie ins t ru kc ye ,  p r z e c i ­
w n e  p r a w o m  M o n arch y  swego,  K r ó la  D o n  P e d r a .  
D ane  wsp omnio nemu H r a b i e m u  in s t r u k c y e  i l ist  
w ie rz y t e ln y ,  bo n ic  więcey  nie mógł  o t rz ym ać ,  są 
w y d a n e  imieniem pra wego jego M o n a r c h y ,  K r ó l *  
D o n  P e d r a .  M nie ma  H r a b i a  da  P o n te , iż po wi­
nien przes tać  na tein oś w ia d cze n iu ; to ty lk o  je— 
szcze dodaje,  iż znana jego uczciwość i sposób my­
ślenia,  p o w in n y  go uwo ln ić  od wszelkiego h a ń b ią ­
cego podeyrzenia .”

Gazeta C odzienna  u t r zym uj e  wciąż ,  że W ia­
domości z Por tuga li i  zawsze są pomyślnemi  s p r a ­
w ie  D o n  M ig u e la .  W o y s k a  będące  pod rozkaza­
mi  D o n  G a sp a r  do T e ix e ir a  i G ube rna to ra  m ia ­
sta O porto  r a chują  do 7000. J e n e r a l n y  także d o ­
wódca B e ir y ,  D o n  L ou is  d a  F o n seca , ściągną ł  je­
denaście pó łk ó w  mi l icyr  ley prowi ucy i ,  k tó re  pod  
rozkazami  Ma rg rab i eg o  C haves  walczyły ,  L a m e g o  
i l e wy  brzeg rzek i  D u e ro  zajęły.  \ V  L izb o n ie  
(pisze taż gazeta daley) zapał  jest t ak  w i e l k i ,  l a  
nayznakomi tsze  damy p o da w a ły  swoje k l e y n o t y  
In fa n to w i .  W  S e tu b a l  po odebran iu  w ia do m oś c i
0 w y p a d k a c h  w  O porto , u tw orzy ł  się zaraz k o rp u *  
ro ja l is towski  z 2000 ludzi .  Zbija także  donies ie ­
nie gazety lo n d y ń s k i e j  T im e s , podług  k t órego  M a r ­
grab ia  F r o n te ir a  miał  się znaydować  W L o n d y n tą
1 do O porto  odpłynąć ,  ponieważ  ten  sz laehc ic  je­
szcze w L izb o n ie  b y ł  widz iany .

P o r t u g a l i a .
L iz b o n a  d n ia  2 c ze rw ca .

(r. G s r e t y  W a r » ta w « k ic y . )
Pa ry zka  G a ze ta  C od zien n a  donosi  - £e rotę- 

dzy  b u n t o w n i k a m i  zaszły n ieporozumienia ,  i ze 
m im o  roz dany ch  p ien iędzy  , i8s ty  p ó łk  p iec hot y  
i l i s t y  s t rzelców połączyły  się z w oys kje,n roja-  
l i s lowskiem w A m a r a n tc ,  że t rz y  s ta tk i  w y p r a ­
wione dla b lokowania O porto  k r ążą  około u j ­
ścia D u ero . i że poroz umia ły  się z d ow ód cą  cy ta -  
dell i  F o z , położoney na d  uyściem,  t a k  da lece , i in



przystęp do miasta zamknięty został powstańcom.
Wszystkie  wierno półki i wielka ilość ruili- 

cy y  zebrane by ły  w B ra g a , m ar a n te , L a m eg o ,
L e ir a , i w innych mieyscach.  A lak potężny k o r ­
don otacza zbuntowane miasto , w którern juz pa­
nuje niezgoda i ot rętwienie.

W  ostatnich dniach z. m. przeszło ro.ooo o- 
cholników rojalistowskich zaciągnęło się do służ­
by w Lizbonie.

Dnia 29 z. m. wydano w  stolicy manifest, od­
powiadający na manifest powstańców.

Podług listów z Algarbii ,  T a v ira , L a g o s , 
JE a r o , i cała ta okolica , ogłosiły się za L)on 
P ed re m .  Już  z miasta tuteyszego udało się tam 
potajemnie k i lku  ludzi w celu kierowania ich po­
ruszeniami . W  tey chwil i  odebraliśmy wiadomość, 
iż cała prow incyia Algarbia jest zaburzona. W e ­
dług podobieństwa do p r a w d y ,  wkrótce usłyszy­
my o ważnych wypadkach.

Jun ta  w Oporto  mianowała Minist rów:  w 
wydziale zagranicznym, deputowanego Magelhaes', 
sprawiedl iwości ,  desambargadora C aldeira : spraw 
we wnęt rznyc h ,  deputowanego Q ueiros; a do w y ­
działu woyny i marynarki  Jenerała Lopez.

W  Algarbi i  Pu łkow nik  C h a tea u n en f  stanął 
na czele 3oo,o ludzi i ogłosił się przeciw D on M i-  
guelow i. J ene ra ł  Cauta  już by ł  zemkną ł ,  gdy 
dziś rano miał  bydź aresztowany* M ó w ią ,  że i 
twierdza  E lva s  ogłosiła się za Jun tą  w Oporto.

Straż przednia powstańców w tey chwil i  stoi 
między klasztorem Alcobac.a i y ile m q u e r , o 5 
mi l  od L izb o n y . Znowu wyruszyła przeciw nim 
jedna b ry g ad a ,  składająca się z J7g0 i 9go p u ł ­
k u  piechoty,  4go pu łku jazdy, i 3 dział wczoray 
rano wysłanych.

Rada stanu prawie  codziennie się zgromadza: 
żadna z jey uchwał  nie dochodzi jednak wiado­
mości publiczney.  W  dniu 6 b. m. mają się zgro­
madzić mianowani  od t rzech Stanów Depu towa­
ni  , w celu naradzenia się względem praw E o n  
M ig u e la  do korony, i ogłoszenia go Kró lem  w 
dniu 7. W  dniu 8 zaś ma się udać do woyska.

— D nia  4  —
Zapewniają,  iż rząd, chcąc zadać ostatni cios 

powstańcom w Oportoj wyznaczył dzień 6 b* m. na 
zebranie się Stanów powszechnych.  Ten wielki  

.środek byłby hasłem powszechnego zapału. In fant  
E o n  M iguel, przy skromnym tytule Rejenta, zna­
lazł  l icznych stronników,  a iluż to jeszcze jest t a ­
kich ,  co dla oświadczenia się, czekają tylko c h w i ­
li,  w którey przybierze nareszcie tytuł  zgodnieyszy 
ze swemi prawami ?

Mieszkańcy prawego miasta Setubal, które 
jedne 7. naypierwszych ogłosiło E o n  M iguela> o- 
t rzymal i  pozwolenie urządzenia'  własnym kosztem 
batalionu mającego się składać z 392 ludzi i nosić 
ty tu ł .ochotników K rólewsk ich Setuba iu .

T  U R c T A.
S ta m b u ł d. 3 / m aja.

(* G a re ty  W aisaaw skiey .)
Reis-Effendi  podał Panu Z u y len , Posłowi Ni­

der landzkiemu,  i Panu  O lten fe ls , Internuncyuszo-  
w i  Aust ryackiemu,  list do Posłów Angielskiego i 
Francuzkiegc ,  upraszając ich,  aby wróei l i  do S ta m ­
b u łu  dla przywrócenia dawnie jszych  stosunków i 
układania się względem uspokojenia Grecyi .  L u ­
bo w tym liście nie wspomniano wyraźnie o przy­
jęciu t rakta tu  z dnia 6 lipca, w obecnych atoli 0- 
kolicznościach,  i po poprzedniczem przełożeniu 
Reis  Effeodemu tak  ze strony Pana C anitz, jako 
też Pana Z u ylen , iż wezwanie to bez takowego 
zapewnienia byłoby bezskulecznem, powyższy krok 
może bydź uważany za pierwszy urzędowy dy­
plomatyczny początek do pacyfikacyi  żądaney przez 
Moca rs twa  sprzymierzone,  i natura lną  jest rzeczą,

Pozwolono drukować. Z  polecenia JEV.
A ndrzey B ucharski

iż Dywan po długiem wzbranianiu  się ehce iśc tą 
drogą, k tórą podobno za mniey upokarzającą po* 
czytuje.

Pal ry a rcha  Grecki  w tuteyszey stolicy o t rzy­
mał  od Sułtana rozkaz, aby z Świętym Synodem 
swoim od prawi ł  óo mszy, na ubłaganie Boga 
Chrześcijan, którzy w oczach fanatycznych Muzuł­
manów są tylko Gaurami,  o błogosławieństwo dla 
oręża Ot lomańskiego.  Molnaby  mniemać,  iz Suł­
tan chciał  tym sposobem ponowić użycie prawa 
do Greków,  jako poddannych;  lecz kiedy podobny 
rozkaz ot rzymał  także Pat ryarcha  Ormiański ,  je«ł 
to więc nowością, niesłychaną w dziejach Otto* 
mańskich.

Nieukontentow'anie żołnierzy Tureckich,  skła­
dających korpus obserwacyyny na równinach Trot) 
a to z powodu rozdawaney im żywności,  wznie­
ciło bunt,  który jednak H a f iz - A l i  Basza, dowód­
ca w Dardanel lach,  niezwłocznie przytłumił .  W  
Salonice  zaszły także w tym czasie kłótnie mię­
dzy woyskiem albańskiem Salich-B aszy  i mili* 
cyą regularną;  lecz je M u sta fa  Basza wcześni® 
uśmierzył.

Od g ra n ic  tu reck ich  6 czerw ca.
Okręty  wojenne Mocars tw sprzymierzonych 

zatrzymały korwetę  Egipską,  na którey znaydowa- 
li się jeńcy Greccy.

Zamknięcie tw ie rdz  Mcsseńskich staje się co- 
dzień ściśleyszern.

XX obleganiu tw ierdzy  Mnatolico  używają 
Grecy rac kongrewskich,  i przekonal i się, ze broB 
ta jest bardzo skuteczną.

Lis t  ze S ta m b u łu  donosi, iż Hat t i szeryf  S u ł ­
tana wzgiędem powszechnego uzbrajania Muzuł­
manów 'jest krótki .  W e d łu g  rozchodzącego się W 
Stam bule  wykazu potęgi lądowey T u r e c k i e y ,  
woysko nad D una jem , w raz z osadami twierdz  w y ­
nosi 72,000 ludzi. Gdy Chalil B ey  , boynie od 
Sułtana obdarzony, wyruszał  ze stolicy, towarzy­
szył mu kawałek drogi sam Sułtan , i rozstając 
się rzekł  mu: Spuszczam  się na ciebie. Ef p o ­
trzeb ie  udam  się za  tobą. lymczasowie  postano­
wiono, aby Sultan z 25,000 ćwiczonego woyska,  
pozostał w Stam bule  dla zasłony tey stolicy, co 
można uważać za szczęście dla tamecznych Chrze­
ścijan, gdyż obecność jego wiele się przyłoży do 
ut rzymania bezpiecztństwa.  Uzbrajania wajennB. 
idą porządnie; lecz zdaje się postrzegać obawa Ma­
gnatów i Mini s t rów Tureckich.  Z  Baszostwa 
E rze ru m  nadeszła wiadomość o wybuch łem tarft 
powstaniu,  co bardzo strwożyło Dywan,  i rozcho­
dzi się w Stam bule  pogłoska, iż H u sn y  Bey 0- 
t rzymał  upoważnienie do rozpoczęcia układów- 
P rzy Dardanel lach zabrali  Grecy i  okręty J u ­
reckie z bogatym ładunkiem;  odtąd wysłano T a -  
h ira  Baszę 7. ki lku statkami wojennemi do o s ł o ­
nienia Dardaneliów. A le tca n d rya  w Egipcie ma 
bydź blokowana, a lb r a h im  Basza doniósł 1’orcie,  
iż z powodu zamknięcia portów Morei  przez o- , 
k rę ty  sprzymierzone,  naydaley jeszcze do końca 
czerwca t rzymać się zdoła. Pan O lten fe ls , In ter -  
nuneyusz Aust ryacki ,  w y pra w i ł  do W ied n ia  gon- 
ca z wiadomością oposłanym do K o r fu  liście i ie is -  
Effendego, w którym Posłów Francuzkiego i A n ­
gielskiego zaprasza do powrotu do Stam bu łu .

Czerniowice d. 16 czerw ca.
Dnia 11 b. m. przybył  tu 1. orszakiem swo­

im Ivrólew.sko Pruski  Jene ra ł  Major Hra b ia  A To - , 
s t i t z , a dnia i 3 rano o godzinie 3 wyjechały ztąu 
do główney kwatery  Rossyyskiey.  Zdaje się. iż 
zamyśla tamże niejaki czas zabawie,  i ze towa­
rzyszyć będzie Cesarzowi Jtnci Rossyyskiemu; ma 
nawet  przv sobie własnego lekarza.

Zakazano wyprowadzać z Mul tan  i W o ł o ­
szczyzny woły  i konie.

Litewskiego W ojennego G ubernatora. 
R zeczyw isty  R a d ca  S tanu  i K aw aler.

1 w  D ru h a m i R edakcyi,
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O B h  R  B JL E H I E.
3 Ho bojeK TocnoflHHa E.iaBHOKoaiaH/iylo^aro 

3-10 A p n  i ero, P eiiej);uii>-(jlejii>^Mapiua.ia Fpaijia Ca- 
KeHa, i ’eHepaji’h-llnrneH/iaiiiiii. citMb oGbiiłs.wieuib, 
Hreio na nocuiaBKy upOBiamna ą j i h  bomckh cen Ap- 
IVTI11 h npn>iiicjienHhixii Kł> onoil, iia3naaaK)incH inop- 

Bb KaseiiHhixi. llajiam axb u r tx b  caiHMXb F y- 
ePHift. r^t. Boiicxa pacnojioaieHbi, hmchho: Bopo- 

h ' - / k c k o u ,  TciMóoecKou, UojimaecKod, C m ó o ^ c k o -  

j  KpaiiHCKou. Kypcicou. TyjtbCKOu, Bnsaucrou, O p - . 
•x o o c k o u ,  u B u a c ‘h c k o u , Bb nompeÓHOcinŁ Cb 1 Ok- 
nia6pir 1828 no i jiHBapa 3829 roga,

Cpoiut mopramb Ha3uauaioincH maKHMb oGpa- 
Soml: L

Hcpeaeo pa.3p n y a  mopeu aBrycma 8, 9 u  10 
^ ’ic.ib. nepeinopaiKH aiirycinaaib i 3 , i 4 , n 16, Bb 

y°Bpniaxb; BnpoHejKCKofi, TaMÓoBCKofi, llojimaB- 
k°m h Cjiośo^CKo-yKpaiiHCKofi.

Bm opaeo pad pit, pi inop.ru ABrycma i 3 , i 4 , 
p  18 ,  nepemopiKKK Aarycina 17 , 20, n 21-ro Bb 

ySepninxb ivypcKofi, Tyjibcxoii, Px3aHCKoS, Op- 
•JlOBCKOlt H BlIJieHCKOH.

H a cin cpOKH Bbi3biBaiomcn utejiaioinie ki> 
mopraivn. cb aaxoHHbiiviH aajioraniH , no yBaateme 

DMtcs'iiwii iiocrnaBKH npmiacoBb , Ha ceń pa3b 
Ł narriyK) naciiib npormiBb iiO/tpii/ta, a na oSe3ue- 
eme 3a4aniKOBb , ocoGo, Kpowi o 6 n;ecu 1 ue 11 h  t>ixb 

°nib /ViopancmRa noeinanoKb , ko it ocmarenica Ha 
^AHOMb a o n tp i j i ; bA^omociuh o nompeÓHocniH Bb 

a*Aoii l'ySepniii fiy^ynib pa3oejiaiibi Bb KaaeHUbia 
■'Jianibi Bb ciioe Bpewa h iiyo.iH’ino Bb oiibixb

,nRpHIHbT, BM’fiClIIt Cb n0 4 pO<)HbIMH KOHAHHIHMH, H
P°'ihmh npaBHjiaMH, na ocHoBaniii koiixh AOJiauibi

J 0'";XOAHllH, UOCIUUBKH. iVl. HlKvlOBb Maui 01 41UI
°^8 ro^a.

II o a ji h h 11 0 e n  0 a n h c a ji b:
H eP  a-n.-Hn rn e u ąu nm  3 / i i  B p  .mu , Bp~  

njinepiu .1 'oHcpuAa-P'laiop’i llupoeooa.

3 Z woli P. Główuo-Dowodzącego iszą 
Da 'Je n e ra ł  f e ld m a r s z a łk a  Hrabiego  S a k e -  

d . J e n e r a ł  I n t e n d e n t  iiiuieyszem ogłasza, iż na 
' a w ę p ro w ia n tu  d la  woysk toy arm ii  i p rzy­
łączo n y ch  do niey, naznaczają się targi w Izbach  
S k a rb o w y c h  tych samych G u b e rn iy ,  gdzie w oy- 
sk« roz łożone , mianowicie : W o r a n e z s k ie y  , 
y u m b o w sk ie y , P o łta w s k ie y , S ło b o d zko -C /kra -  
l*iskiey, K u rsk iey , T u lsk ie y , R ja z a ń sk ie y , Or- 
ow skiey i IP i łe ń s k ie y ,  na po trzebę od 1 p a ­

piernika 1828 do 1 stycznia  1829 ro k u .
T eru iiuy  do t a r g ó w  naznaczają się tym  ępo- 

Sobem:
. P ierw szego  o d d z ia łu  ta rg i  s ie rpn ia  8, g
ę lc>, p rze ta rg i  tegoż s ie rpn ia  i 5 ,  i 4  i 16 w  
. Qk e rn ia ch : W o ro n cżsk icy ,  T am bow skiey ,  P o t -  
a 'vskiey i S łobo d rk o -U k ra iń sk io y .

. D rugiego o d d zia łu  ta rg i  s ie rpn ia  i 3 , i 4
. pr zet argi  s ierpnia  17, 20 i 21 w  guber-  

n ,Ąch: K ursk iey ,  T u lsk iey ,  Itiazariskiey, Ó r ło w -  
8kl«y i W ileń sk iey .

N a  te terminy wzywają się życzący na tar -  
2 Pravvnemi ewikeyami w proporcvi miesię- 

czney dostawy zapasów , na tęn raz do piątey 
CZ?SCl p o d r a d n ,  a na zabezpieczenie zadatków 
° s°bno, oprócz ogólnych od stanu Szlacheckie-  
S°_ dostaw , które  pozostają na samey ufności; 
^ ‘■’dotności o potrzebie do kaźdey G u b e r n i i , 

?dą rozesłane do Izb Skarbowych w swoim 
C2aśie, i publicznie w ouych odkryte  razem ze 
8«czegóiowemi w aru n k am i,  i datszem i p ra w id ła *

wca v s. 1828 Roku-

mi , na mocy których powinna odbywać się 
dostawa.  M. Szkłow maja 5 i dnia 1828 roku .  

A u t e n t y k  p o d p i s a ł :
Jenerał-In tenden t m zey B r  m ii, Jenerał- 

M ajor B r  ty  Hery i, P irohow.

O B b  R  B A  E  H  I  E .
1 H M l l E P A T O P C K A r O  BocniimamejibHaro

4om o om b G. H em epóyprcK aro  OneKyHCKaro Gob®- 
m a CHMb oóbHBjiflernca: unio BbOHOMb npoAaenicA 
Cb ayjcipoHHaro, nyGjiHHHaro m o p ra , 3ajioweHHoe k  
ripocpoVniiHoe He ab 11 ;k u moc HMhnie I I  o m i m in: a ALh- 
xau .ib i iJlpaHHOBima HoaxoBCKaro, cocm oam ee AIo- 
rujieccKOH TyGepHiH KjiHMOBepxaro H o B tm a  Bb 
Ae peB inixb: Ą eonnojiŁe ABopoBwxb u ,  KpecmbHHb 
6 2 ,  T jih h k h h o h . 37 , JłKyGoBKl; 7 2 ,  K ojioancK axi. 
126, if m oro  3o8 Hya;ecKa noaa  aym b, HHcaHiibixi» 
no |ieBH3iH 1816 ro^a, cb poiKAetmbiMH nocjili peBH- 
3111, co Bceio npHiia,ąjiea:aipero x b  h h m ł 3eMjicio it 
BcaiciiMb Haoiioii cnipoeiiieM b; A^a n e ro  na3Hauenbr 
cpoKit m o p ra n b  cero  ro^a  ceHmaGpa H tc iip a  n e p -  
BbiH 4, Binopbiif 6, h  m peniiS  1 1  MHCjib. i ł  ejiaioinie 
KynHiHŁ HMiHie cie , M orynib hbjihhic/i Bb UneKyH- 
C K i i i  G oBtm b iiOKa3aHHbixb *iHc‘jib Bb npH cyacm B cit- 
noe BpcMB,.H BitAimb Bb OHOMb npoAaBaeMOMy h h Ii-  
Hiio oiiHCfe, yCAOBie m tropm y x y n b eS  Kplmocniit* 

SxcneAHmopb O chojiobckh.

1 R ad a  O p iek u ń cza  St. P e te rsb u rsk a  C e ­
s a r s k i e g o  D om u w y ch o w an ia  riinieyszem ogłasza, 
iż w niey  przeda ja  się przez au k cy ą  z p u b l icznego  
ta rgu ,  oddany  na e w ik e y ą  i p r z e te rm in o w a n y  nie» 
ru c h o m y  m ają iek  obysvatela M icha ł*  F r a n c o w i -  
cza Podko,*sk iego , położony w M o h ile w sk ie y  g u -  
b e rn i i  w K lim o w ieo k in i  pow iecie ,  we w siach :  L e -  
onpolij d w o rn y c h  i j ,  w łościan  62, H l in k in e y  3y, 
J a k u b o w c e  72, K o ło d isk a c h  J26, w ogóle ,3o8 r e -  
w iz y y u y c h  dusz p łc i  męzkiey, z a p isa n y c h  do re*  
w izy i 1816 rok ii , z urodzoneini po re w iz y i  , ze 
w sze lką  należącą do n ich  zieniiai5 i w szelkiem  na  
n iey  zabudow aniem ; do szego nażnaiJzofH) lepm iny  
do ta rg ó w  (eraz'nieyszego ro k u  u  m iesiącu w rześn iu i  
iszy  4 , 2gi 6 a 5ci 11; życzący, k u p ić  lakow y  m a ­
ją tek  zechcą p rzybyć  do B ady  O p iekuńczey  w  ozna­
czonych dn iach  w czasie posiedzeń','i w idz ieć  w n ie y  
przedającego  się m ają tku  in w e n ta rz ,  w a r u n k i  i 
fo rm ę  przedażnego p raw a .

E x p e d y t o r  O s m o ło w s k i . .

1 H M l l E P A T O P C K A r O  BocniirnamejibHaró 
/ jo i ia  omb G. rierriepGyprcKaro OueicyitCKaro Gob*- 
lna CHMb oóhiiBJiaemca: urno b ł-O hom ł npoaaem cH  
cb ayKpioHiiaro nyÓAHuuaro m opra ,  sajioxeHHoe a  
iipocpoiiertHoe HegBH/RHMoe HMiinie IdoMlimHKa J o -  
CHi|)a K pyneH H ia , cócmoiiiitee BiimeGcKoS F y 6 e p -  
Hiu HeaeAbCKaro I lo B tm a  Bb ce.i* B patecnojtbe  h -  
jtH KaiiKHHa gBopoBbixb 5. Bb gepeBHflxb: Mb8H- 
h,obA KpecmbHHŁ 18,. E ap aay co B t 16. KanaroBfi 
1^. CiiHUUHut i i -  IlMHuyb 7. h  m oro  70 M y * e -  
CKano.ia gyuib, riHcaiiHbixb no peBH3iu  1816 roga ,  
cb pojKAeiiHbiMH nocA t pęiiHsilp co Bcei° npiiHaAJie- 
xtaipeio K b  HHMb 3eMAeio it bchkhm h Ha ohou em p o -  
enieHb; a a h  u e ro  iiaanaueHbi cpOKH cero  roga, OKnia- 
Gpa M tcupa  nepEbifi 23, Bmopiiiii 25, h  m pem iii  3o 
unc.ib . /Kejiaioinić KyrrHim. iiMtmie cie, Moryrab 
JiBAJimcH Bb OneKyHCidH CoBlmib iiOKa3aHHbixu» 
HHCAb Bb UpiICyĄCmBeHHOe BpeMH, H  BHAtlllb .Bb o- 
HOMb npoĄaBaeMOMy HMbHiio onucb , ycAOBie it 4)0P"*- 
My Kynuefi KpenoCmir.

SKCneAiimopb O cmojiObckhj

x R a d a  O p iekuńcza  St. P e te rsbnrsfca  C e ­
s a rsk ie g o  D om u w y c h o w a n ia  r iinieyszem o g ła ­
sza , iż w uiey przedaje  się p rzez a u k c y ą  z p u 4 
b licżnego ta rg u ,  oddany  na eW ikcyą i  p r z e te r tn i -



nowiny nieruchomy majątek obywatela Józefa Kra* 
pienicza piło£ony W Witebfkiey Gubefcnii w Ne- 
welskira powiecie w majątku Brzespole albo Kli- 
kina dwornych 5, we wsiach; Iwancnw.ie włościan 
18, Bardausuwie i6, Knpahowie i 3, Siniczynie 11, 
Jamiszcze 7, w ogóle 70 męzkiey płci dusz, zapisa­
nych do rewizyi 1816 roku z urodzonemi po re- 
wizyi, ze wszelką należącą do nich ziemią* i wszeł- 
kiem 11a niey zabudowaniem, dla czego naznaczo­
no terminy teraznieyszego roku W miesiąculpaździer- 
niku iszy 23, 2gi a5, a 3ci 3o; zy« v.ący kupić ta­
kowy majątek zechcą przybyć do Rady Opiekuń- 
czey w oznaczonych dniach w czasie posiedzeń, i wi­
dzieć w niey przedającego się majątku inwentarz, 
warunki i formę przedainego prawa.

Fxpedytor OsrnołowskL

1 Z roZporzadzeuia Rządu Gubernialnego 
LTtto Grodzieńskiego, skutkiem Ukazu Rządzą­
cego Senatu nastałego, w dniu 24 września ro­
ku  idącego rozpocznie się w domu JW . Maxy- 
mowicza b. Vice Gubernatora Grodzieńskiego 
p r i j  ulicy "Wilenskicy w mieście Grodnie pod 
N. a 4 i położonym, publiczna licytacja, na wy­
przedaż ruchomości tegoż JW . Maxymowicza, 
i byłego Guberuskiego Skarbnego W . Zachy, 
jakoto: bielizny slołowey , biblioteki z ksiąg 
w  językach: Rossyyskim, Francuzkim , W łos­
k im , Łacińskim, Niemieckim i Folskim złużo- 
n e y , mebli wszelkich tak do ozdoby, jaketez 
i wygody domowey potrzebnych , wina w ga­
tunkach Węgierskiego, Xeresu, Małważył, Ma* 
dery lepsztey, d rey-m adery , lachrima, Christi, 
Malagi , Medoku , P ikardu , haut sou ternes, 
Rensk iego , Franeuzkiego białego, oraz Araku, 
i naliwki. Na jakową licytacyą życzący zapra­
szają się. D att Grodno 1828 roku miesiąca 
czerwca 22 dnia.

Marszałek Grodzieński i Kawaler Karol 
Borzęcki.

Szlachecki Sekretarz Lcbel*

1 Urząd mieyscowy miasta Seeburg w K ró­
lestwie Pruskim położonego, przez Expedycyą 
do Magistratu Wileri. nadesłaną, uwiadamiając 
n spadającej na potomstwo zmarłego Bartella 
fiopp sukcessyi, potrzebuje wiadomości o p o ­
mieszkaniu tegoż potomstwa. Powodem czego 
Magistrat Wileński przćz niniejszą Awizacyą 
obowiązuje potomstwo pomienionego Bartella 
ń o p p  , jeżeli się gdzie znayduje w życiu , do 
dostawienia Magistratowi niniejszemu w cza­
sie uiezwłócznym i naydaley w ciągu trzech 
miesięcy od datty ninieyszey, dokładnej o so­
bie wiadomości z prawnemi urodzenie swe pro- 
bującemi dowodami. Roku 1828 miesiąca ju- 
nij 26 dnia.

K arol Hurtig R. M. M. "W.

1 Przedają się ńaynowszcy mody damskie 
sżczeblety. Życzący sprowadzić, zechcą się od­
nieść do Kantoru Alexiejewey i Komp., znay- 
dującey się w S. Petersburgu w domie Kasownikom 
w a  W iszey Admiraliteyskiey Części ego K w a r­
tału p‘ód N. i l 5; z dołączeniem należnych pie­
niędzy, a mianowicie: ża batystowe i deinika- 
tonowe po i4  rubli, płócienkowe, nankinowe 
po 10 rub., kolenkorowe 7 rubli para; które 
dostawione będą beż zwłoki życzącym, dokąd 
będzie naznaczono.

Sank-Petersburska Kupcowa Ahrafiena A- 
lexiejewa*

VVolno drukować Policmeyster Chrząstowski*

2 Od ŁiteWskb-Wileńskiego Guberriiahid- 
go Rządu. N a uzyskanie z byłych członkow 
Bzawelskiego Mieyskiego Ratusza niedoboru t 
pdbierańych przez nich od obywateli inieWhie- 
sionych do Skarbu na podatki pieniędzy, w 0- 
góle srebr. rub. 2385 kop. 65* i assygu. 654g 
rńb. 55 J kop., oprócz tego takoż zm ieskichdo- 
chodow srebr. 72 rub. g‘ kop. i assygu. 92I 
rub. 85* kop., oddane na przedaż domy z at- 
tyneneyami tych członków, w mieście Szawlach 
położone , a mianowicie: Symona Siwickiego 1 
Kazimierza Nowickiego, zmarłego Kassyera Mi­
łosze wicza, Radnych: Gutowskiego, Jana Rym­
kiewicza, Leszczyńskiego, Burmistrzu W incente­
go Pokorklińskiego, Burmistrza Jana Owsiańne- 
go, Radnego Józefa Kowalewskiego trzy części 
domu , byłych Radnych: Józefa i Bartłomieja 
Rymkiewiczów, gumno należące do byłego Pia- 
dnego Tomasza Czopinskiego i połowa domu ż 
ziemią i dalszym zabudowaniem byłego i już 
zmarłego Burmistrza Symona Zborornirskiego j 
a zatem życzący należeć do targów i kaipić po- 
mienione domy, zechcą przybydż dó tego Rzą­
du, na oznaczone do tego terminy: 1 szy 24, 2gt 
27 następującego lipca, a 3ci ostateczny we trzy 
miesiące od dnia pierwszego wydrukowania, któ­
re pożniey nastąpi w Sanktpetershurskich albfl 
Moskiewskich gazetach. Dnia 21 czerwca 1828 r*

Sowietnik i Kawaler Kazimierz Nowicki*
Sekretarz Kowalenok.

Kollegialny Sekretarz Purzycki*

2 Od Witebskiey Magistralury Powszćcli- 
ney Opieki uinieyszem ogłasza się , iz w niey 
przedawaćsię będzie z publicznego przez ankcyą 
targu, przeterminowana evtdkcya Połockiego o- 
bywatela Szlomy Drabkina, zawierająca się w 
murowanym dwupiętrowym domie , w M. Po- 
łocku położonćm, z przybudovżariiaim ł ziemią* 
Targi naznaczone b ę d ą , na mocy ukazu Rzą­
dzącego Senatu d. i 3 maja 1827 ro k n , We 4 
miesiące od dnia ostatniego wydrukowania 0 
tera w gazetach obu stolic i w Ruryerze L i­
tewskim ; w jakie zaś mianowicie dni ,  o tent 
uwiadomiono będzie osobno, W tychże gazetach* 

Buchhalter Tarancznk,

2 Od Witebskiey Magiśtratdty Powśzech- 
ney Opieki uinieyszem ogłaśza się , iż w n ie j 
przedawae się będzie z publićznego przez au­
kc ją  targu, przeterminowana ewikeya W iteb ­
skiego Obywatela W ulfa Rozenfelda, zawiera­
jąca się w murowanym trzypiętrowym domie 
w M. Witebsku położoriem, z przybndowania- 
mi i ziemią. Targi naznaczone będą, na mocj 
ukazu Rządzącego Senatu d. i 5 maja 1827 ro ­
kn, we 4 miesiące od dnia ostatniego w ydru­
kowania o tom w gazetach obu stolic i w K u­
ry erze Ltew skim ; w jakie zaś mianowicie dni, 
o tern uwiadomiono będzie osobno, w tychże 
gazetach*

Buchhalter Taranczuk*

2  Od W itebskie j Magistratury Bowszech- 
ńey Opieki niuieyszóm ogłasza się, iż w niey 
przedawać się będzie z publiczrngo przez au­
k c ją  targu, przeterminowana ew ikcja  Newel- 
skiego Powiatu Obywatela Bazylego Zaro jona ,  
tegoż powiatu we wsi Bubuowce, podług rew i­
z j i  1816 roku, 10 dusz płci męzkiey, ze wszel­
ką należącą do nich ziemią i Vrszelklem zabu-



dodaniem. IW ttnny do targów naznaczono te- 
raźnieyszcgo 1828 roku października 4 ,<8 i i 1 
dnia. Buchhałler Taranczuk.

2 Od Witebskiey Magistratury Powsserh- 
hey Opieki niriieys/em ogłasza się, iż w ijm y, 
przedawać się będzie z publicznego prze* au* 
htyą  ta rgu ,  przeterminowana ewikcya Radcy 
K-ollegialnego Brujewiezn snkcessorow, Shraż- 
skiego • ptowiatn w majątku Alex’.ejewic dwor* 
Hycli 10, We wsiach: Małych Zaboroczach ig, 
Czetausie 11, Strzałkowie 16 i Zaniedwied- 
kach 4, w ogóle 60 dusz płci hięzkiey, zapi­
sanych do rewizyi 1816 roku, zurodzonemi po 
niey, że wszelką należącą do nich ziemią 1 wszel- 
kiem zabudowaniem. Terminy do targów na-» 
znaczono leraźnieyszego 1828 roku październi­
ka 4 , 3  i- 11 dnia.

Ruehhałter Tarauczuk*

2 Od Mińskiego GubCrnialnego Rządu o- 
g W a  się , iż wzięci za nieokazanie na piśmie 
świadectw aresztauci, mianowicie: Bazyli Ki- 
i>^lko, Jan Dawidowie*, Cygani; Grzegorz Ru- 
blewski z żoną Aliną i dziećmi synem Alexie- 
jem 4ro i córką Teklą lyslo-letnią; Piotr Ru- 
bjewski takoż z żoną Ulana i dziećmi synem 
Grzegorzem 6ścio- i córką Katarzyną 8mio- 
le tn ią ,  Józef Marków 1 Afanasi Hryhorjew * z 
których pierwsi chociaż powiadali* że są wło­
ścianami: Kibałko tuleyszey gubern ii , Boryso- 
' vskiego Pow iatu , Obywatela Wołowicza; Da­
widowie*, Niźehorodzkiey gubernii i powiatu, 
Obywatela Xięcia Piotra Grudzińskiego, i cy- 
£a,d mieszczanami tuteyszey gubernu, Powiatb- 
wcgo miasta Rzeczycy, lecz takie ich powia­
danie po zabraney wyprawce w istocie niepo- 
twierdziły się; Marków i Hryhorjew mieysca 
•wodzenia i stanu swego nie pamiętają; na mo- 
cy Imiennego Naywyższego ukazu 25 lutego 1823 
roku uznani za włóczęgów i odesłani do Sy- 
beryi na Zaludnienie. Przymioty pomienionych 
włocżPgow: Kibałko wzrostu 2 arsz. 4 wiersz., 
twarzy okrągłćy czystey, nosa miernego, oczu 
»*aryck, włosow na głowie, Wąsach i brodzie 
światłobląd, od urodzenia la t 36 ; Dawidowie* 
^zrostu  2 arsz. y wiersz., twarzy podługowa- 
^ey, nosa małego krótkiego, oczu szarych, wło- 

na głowie ciemnych, na wąsach i brodzie 
^ •a t ło b lą d  , od Urodzenia lat 25 ; Grzegorz 
uiblewski wzrostu’ 2 arsz. 4i  wiersz., twarzy 

°kf’ągławey, nosa długiego ostrego, oczu karych, 
^łoso w na głowie wąsach i brodzie ciemnobląd, 

brodzenia lat 60 ; Anna Ruble wska wzro- 
11 2 arsz* 3 } wierS*., twarzy okrągłey Ciern­

e j  nosa miernego, oczu karycb, włosow na 
R c*ari,yc h > 0|k urodzenia la t 35 5 Piotr 

ublewski wzrostu 2 arsz* 21 wiersz., twarzy 
rągłey ciemuey, nosa miernego, oczu karycli, 
°so\v na głowie wąsach i brodzie czarnych, 

jj* Prawćm oku bielmo, od urodzenia lat 48 ; 
ena Rublewska wzrostu 2 arsz* 3 wiersz., 
n|t<y okrągłey, nosa miernego, oczu karych, 
osow na głowie czarnych, na brodzie z pra- 

^ ey strony broda wka; Marków wzrostu 2 ars*. 
i  w iersz,, twarzy okrągławey, nosa wielkie- 

szerokiego , oczu szarych, włosow na gło- 
Av'e ciemnych, na wąsach i brodzie rudych ,
0 urodzenia lat 4ó , i Hryhorjew wzrostu 2 
®fsz, 4* wiersz., twarzy małey suchey , nosa

miernego, oeztt szarych, włosow na głowią 
ciemnych, na wąsach i brodzie b łąd ,  od uro­
dzenia lat 28; zatem jeśli pomienieui włóczęgi 
ukażą się do kogo należącymi, aby ten w  proś­
bie o ich powrócenie postąpił podług istotney 
mocy pomienionego ukazu. Dnia 16 czerwca 
1628 roku*

Sowietnik i Kawaler Fribes.
Sekretarz F. Areimowicz.

Naczcliiik Stołu Zieiiiewicz.

2 Od Mińskiego Guliernialnego Rządu o- 
głasza się, iż wzięci za nieokanie na piśmie świa­
dectw aresztanci a mianow icie: Slćrhiey AntonoW, 
Michał Zawadzki, Jakub FJurnik A leXander Zda­
nowicz, Jan ParfomowicZ, Iwan Hryhorjew, Fie­
dor Andrejew, i Tymoteusz bez nazwiska, któ­
rzy powiadali: pierwsi dway że są włościanami; 
Antonow Kałuskiey gubernii , Peremyśl.skiego 
Powiatu ze wsi Hołównina, obywatela Tołsto- 
w a ; Zawadzki Ekateryuosławskiey gubernii, 
Połuhradskiego P o w ia tu ,  ze wsi Koczerezek, 
obywatela Jana Kuzmicza Sawickiego, a dalsi o- 
statui mieysca urodzenia i stanu swego niepa- 
ttńętają; na mocy Imiennego N  a y w y ż s z e g o 
ukazu d. 23 lutego 182^ roku; uznani za włó­
częgów i odesłani de Syberyi ha zaludnienie. 
Przymioty pomienionych włóczęgów: Antonow
wzrostu 2 arsz. 5 wierz., twarzy okrągławey 
czystey, nosa miernego, oczu szarych , włosow 
na głowic ciernuobląd, wąsy i broda wysiada, od 
urodzenia lat 20; Zawadzki Wzrostu 2 arsz. 6 
wiersz., twarzy okrągłey pełney pslrey, nosa 
krótkiego szerokiego, oczu szarych, włosow na 
głowie ciemnobląd, na wąsach i brodzie ruda­
wych, od urodzenia lat 4o; Hutnik wzrostu- a 
arsz. 4 wiersz., twarzy czystey hiałey, nosa mier­
nego, oczu szarych włosow, na głowie Wąsach 
i brodzie światłobląd od urodzenia la t 4o; Zda­
nowicz Wzrostu 2 arsz. 6J wiersz,, twarzy po- 
długowatey, nosa miernego; oczu szarych, włosow 
na głowie światłobląd, od urodzenia lat i8 ;P a r -  
fomowićz wzrostu 2 [arsz. 4 wiersz*, twarzy 
okrągłey pstrey, nosa krótkiego; oczu. szarych, 
włosow na głowie wąsach i brodzie światłobląd, 
od urodzenia lat 3 o; Hryhorjew 2 ars*. 2 wiersz., 
twarzy pstrey, nosa miernego, Oczu szarych, wło­
sow na głowie ciemnobląd, od urodzenia lat 20; 
Andrejew wzrostu 2 arsz. 6 wiersz* , twarzy 
okrągłey, pełney, czystey, nosa miernego k ró t­
kiego, oczu karych; włosow na głowię wąsach 
1 brodzie światłobląd, od urodzenia lat 2? I 
Tymoficy bez nazwiska wzrostu 2 arsz. 5 * wiersz., 
twarzy okrągławey, nosa miCrilego, oczu sza­
rych, włosow na głowie wąsach i brodzie świa­
tłobląd, od urodzenia lat 3o; zatem jeśli pomie- 
liicui włóczęgi okażą się do kogo należącymi, 
aby ten W prośbie o ioh powrócenie postąpił 
w istotney mocy pomieniortego ukazu. Dnia 13 
CzerwCa 1828 roku.

Sowietnik i Kawaler W . Fribes.
Mińskiego Gubernialnego Rządu Sekretarz 

Radca HonoroWy i Kawaler Felician Arcimo­
wicz* Naczelnik Stołu Zieniewic*.

ii Sąd Taxatorsko-Exdywiz. na realizacją 
śtosunkow wierzycieli do dóbr Darliltr i dalszych 
attynericyów własności JP- Ukrynr przypówia* 
dających się, w mieście ptowyrn Telszach ufun­
dowany, od duia 3 o maja do a junii bieżące-



go t o k o  ł a c h a ł  p r o d u k t o w y c h  sporów,  a d la  
p r z y g o to w a n i a  się do r e p l ik ,  z a ła tw ien ia  A k t ó w  
z t r a d y c y y u e rn i ; w łada rz a ru i ,  do pe łn ien ia  I u d e -  
gacyi,  z w e ry f ik o w a n ia  Iu w e n tac y i ,  J u ry z d y k cy ą  
do  dnia  2 Bura odłoży ł ,  za mknięcie  Izby Sądo-  
w e y  10 dn ia  rzeczonego mies iąca j ednego  r o k u  
1828 zakreś l i ł ,  poczem że na  n ie jawioue  p r e t e u -  
sye amissyą zapisze, i w a r u n k i  remissą objęte 
wy p e łn i ,  z ap o w iad a .  i 8 2 8 j u n i i  5 dnia.

P r e z y d e n t  Ziem. T e l .  E x d y w i z o r  i K a w a ­
l e r  Jati  J a n k o w s k i

Sędzia  Z iem  Telsz Ignacy W o j t k i e w i c z .
Ignacy Huszcza Pisarz  Ziem. Telsz.
S ta n i s ł a w  M a c k ie w ic z  l iegent .

2 Oświadczen ie  w Imieniu  W .  Jm ć P a n a  
J a n a  Józeffo wicza K rzy żew ic za  Chorążego b. 
W o y s k  Polsk ich  dziedzica majętności  P e t r e l  
W ogólności zwa t iey  w  P o w iec ie  Telszewskim 
s y tu o w an c y ,  czyni się w  następney rzeczy: w  
K a r y e r z e  L i t e w s k i m  w  N rz e  2 4 gm za posrze-  
d n i c t w e m  Policy i Gube rn sk iey  Gube rni j  Mobi-  
l ew sk iey  zaaw izow ano  zostało,  że nieżyjący d o ­
piero  S ta n i s ła w  To m aszew iez  Krz yżew icz  M a ­
jor Brygady K a w a l e r  różnych O r d e r ó w ,  w  r o ­
k u  >828 ap r y la  12 d. niezosta wując  po sobie 
żad n y ch  dyspozycyi  bezpotomnie  zszedł  z lego 
świata ,  po k tó rym summa rubl i  100,000,  r u c h o ­
mość i wsze lki  d oby tek  na sukcessorow n ay -  
bl izszych kole ją  n a t u r a l n e y  sjikcessyi spłynęła,  
d o  osiągi,ienia k tórey,gdy Policya t am eczna  przez 
A w izac ią  sukcessorow wezwała ,  przeto  oświad ­
czający się Jon Jó/.effowicz K rz yżew ic z  C ho rą -  
i y ,  będąc  b ra te m  s tryjecznym zeszłego Stanis ła­
w a  K>zyźewicza Majora ,  zgłasza się p rzed P u ­
b l i cznoś c ią ,  że wszelka  puścizna po zm ar łym  
pros to  do Prote«taiit.d Jana  K rz yże  wicza n a le ­
ży,  i żeby Pol icya  n ikomu do przybycia  w nay^ 
mnieyszey ilości nie wydała ,  prosi.  J a k o w e  0- 
świadczeuie  do awizacyi  podając własną  r ę k ą  
podpisuję.  D a t t  1828 r. junii 11 d.

.  J a n  Krzyżew icz  Chor.
W o l n o  d r u k o w a ć  W i l n o  dnia  21 cz e rw ca  

1828 ro k u  A. P ow s tańsk i  P r e z .  Kom.  Cenz. 
"Wileń. l l a d c a  Kol i .  i K a w a l e r .

Ex eku to ro w ie  s', p. zeszłego J W .  Biskupa 
i  Sufragana Kurlandzkiego Kossakowskiego,  ogła­
szają: iż w skutek woli jego tes tamenlowey wy- 

rzedawać będą przez publ iczną , l icytacyą wszel- 
ą po nitn pozostałą ruchomość,  mianow icie skła­

dającą się z pierścieni  b ry l a n to w y c h ,  z zegarków
1 tabakierek złotych,  z złotego krzyżyka z łańcusz­
kiem,  z srebra Biskupiego i stołowego, z fu ter  roz­
mai tych,  z garderoby,  z koni, zaprzęgu w, pojazdow, 
meblow,  z ksiąg duchownych i dalszych droboiey- 
szych rzeczy, takowa licy tacya odbywać się będzie 
w domie kapi tulnym na ulicy Zamkowey pod N. 
170 w mieszkaniu dolnym po prawey ręce przy 
b r a m i e ,  zacznie się o godzinie Bmey ranriey dnia
2 następującego miesiąca julii, i t rwać będzie każ- 
dodziennie aż do ukończenia zrana od godziny 8

az do 12 a poobiedzie od 5 dr, 6," wyjąwszy dni  
świąteczne.  Dnia 20 junii 1828 r.  E x ek u to r  Nad­
worny Sowietuik Józef Eysymon.

B ogus ław  B ia ło b łn ck i  l ie g e n t .
W o ln o  drukować Policmeyster  Chrznstowskb

2 l l o k u  1828 junij 18 dnia  w S p r a w i e E x -  
dywizorskiey  funduszu W  W .  Anny l .B i e n k u r i -  
skiey a  potem Wilgo ck iey matki ,  L u d w i k a  sy­
na,  Moniki i Scholas tyki  cóćek nie le tn ich  Bien -  
k u n sk ich ,  S ąd  bieui .  P t t u  T rg o  dl a  racyi  n ie  
spełnienia  A k t ó w  i pomiary  D e k r e t e m  tegoż, 
S ą d u  w r o k u  bieżącym m arc a  1 zapad łym prze­
znaczonych,  te rm in ostateczny'  rozbioru  S p r a w y  
dzień  1 augusta 1828 r.  d e te rm in ow ał ,  ażeby 
w ięc  in teressowane osoby na t a k o w y  te rm in  z 
s to sun kami  swojemi  (pod Amissyią) do tegoż Są­
d u  jawi ły  się, Sąd Ziemski  T r o c k i  ostrzega, prz ez  
n inieyszą w Gazecie K u r y e r a  Li t t .  Awizacyą.

Józeł f  K u czew sk i  P rezes  Ziem.  P.  T rg o  K a ­
wa le r .  . ,

L e o n a r d  Żyl iński Sędzia Ziemski  T r o c k i .
A d a m  S tr aw iń sk i  P i sa rz  Ziemsk i  Trocki*

W  d r u k a r n i  B. N eu m an a ,  na  p r z ec iw  K a r d y -  
nalii ,  w  domu byłym Piaseckiego pod N. 111 w y ­
szedł  świeżo z d r u k u  e l em enta rz  łlossyyski,  u -  
łożouy d l a  młodzieży polskiey.  Z a le ty  jego s$ 
nas tępujące:

1.) Ułożony jest z w y ją tków ,  w y b r a n y c h  z  
v.aynovvszych pisarzów ro s sy y sk ich , czystością 
i jasnością języka się zalecających.

2.) W  wyborze  ich zw raca no ,  jak s łuszna,  
u w a g ę ,  tak  na mora lne ,  jak rów nie  i na u m y ­
s łow e  ćwiczenie.  W szys tk o  zaś s tosowano d o  
fiłabego jeszcze pojęcia dziatek.

3 .) Ażeby uczący się łatwo* rozumieć m o ­
gli eo Czytają; obok t e x tu  rossyyskiego nmie-  
sczone jest d o s ł ow ne  pr a w ie  t łumaczenie  polskie .

4 .) Dla usunięcia tey uieprzyzwoi tości  ja­
ka  w y n ik a  z n iezachowania w c z y t a n i u  p r a w i ­
deł; i loczasowych; w każdym wyrazie  rossyyskim,  
nad zgłoską mającą  się pr zed łużyć w  w y m a w ia ­
niu ,  położone znamię  p ra w e .

5 .) N a  k o ń c u  p rz y d an y  jest dość obszer­
ny zbiór w y ra z ó w  nayuży wańszych,  ułożony p o ­
rz ąd k iem  przedm io tó w .  Z b ió r  ten ,  oprócz  p o -  
żądaney  korzyści,  jaka  się odnosi  w  nauce ję­
zyków,  gdy dziecię przys tępu jąc  do  uczenia się 
g rammatyk i  jakiego języka , ma już up rz edni o  
w  swey pamięci  zuaćzny zapas  zrozumiałych m u  
W' tym języku w yra zów ;  nmże jeszcze służyć za 
pożyteczne codzienne ćwiczenie  pamięc i  dz ia tek .  
Cena ex e m p la r z a  kop.  sr- 10.

W o l n o  d ru k o w ać .  W i l n o  dnia 12 cz e rw c a  
1828 r.  C e n z o r ,  N o r b e r t  Jurg iew icz .

K u r s  wi leński  na assygnaty od dnia 26 junii 
r.  sr. 3 r.  78* k., czer. zł. nowy 11 r .  5o k., im-  
peryał  37 r. 87} kop.

Od dnia i go nadchodzącego miesiąca lipca, zaczyna się pre­
numerata na drugie półrocze roku bieżącego, na gazetę Kuryera  
Litewskiego. Cena zwyczayna: z  przesianiem pocztą rub. sr. 7? 
bez poczty rub. sr. 4 kop. 5o. Można tez prenumerować i na 
Dziennik W ileński: z  przesianiem pocztą rub_ sr. 10, bez poczty  
rub. 7 kop. sr. 5o.


